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#5 a donhachi l. (Pomurze), IL. Wojew. centralne, kresy ` 
. wraz z bezpłatnemi dodatkami ` 
„Gość Świąteczny” i inne dodatki, — Przedpłata wynosi kwa 


valon JEZUS Gory Fu 
f RRN 


“Wydanie KE 


„Gazeta Grudziądzka” wychodzi 3 tygodniowo 


„Gospodarz i Osadnik", „Ro Dimite. „Dobra Gospodyni” 


Wsch., Malong ska I zagranica). III. (Wielkopolska i SiąSx; 
„Śmiech”, „Przyjaciel Młodzieży”, 
alnie wraz z odnoszeniem w dom 3,89 zł, miębięcznie 1,30 zì. 
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Opłata uiszczona ryczałtem zgóry 


przy sra opaskowej pod poszczególnym adresem kwart. 4,00. zł, w Wolnem - Mieście Gdańsku 2,50 guldenów, zagranicę wraz z kosztami przesyłki: we Francji Zu aans 


ków, w Belgji 36 franków belg, w Holandji 2,50 guldenów hol. 


w Niemczech 4,00 RMk., w. Szwajcarji 5 fr. szw., w Czechosłowacji 38 koron czesk., w Austrji 8 szy» 
lingów. w Danji 6 koron duńskich, w Szwecji 5 koron szwedzkich, we Włoszech 20 lirów włoskich w Ameryce i Kanadzie 1 dolar, w 


innych krajach równowartość 


1 (aoina piwik — Ogłoszenia drobne za słowo 20 groszy, słowa atm drukiem podwójnie, yalama] 2 zł, tylko za gotówkę zgóry 


iopo i zmartwienia. podat- 
kówe orąz świadczeń socjalnych 


były dotychczas prawie-że wyłącz- 


nym udzialem płacących ` czy nie- 
płacących obywateli. Społeczeń- 
stwo uginało się pod ich ciężarem, 
ugina w dalszym ciągu i... pada. 
Cótaz mniej jest jednostek płacą- 
cych, coraz więcej bezrobotnych. 
Są i tacy, którzy: urządzili się w 
ten sposób, że nie mając docho- 
dów, zabezpieczyli 'się różnemi 
sztuczkami prawnemi przeciw . 

braniu im ostatniego Sobra Bo 


ostatecznie nie ulega wątpliwości,| = 
że podatki te płacili z Pic: 


majątkowych. 
Nie wszyscy to- umieją czy mó 
gą. Faktem stwierdzonym jest w 
każdym. razie, że pozostała garstka 
Fake załamuje się. w soraz| 
àz At tempie. ona siei Pi 
więcej. *skupianych na nich podat-| 
ków“ i: świadezeń społecznych. 
Oczekuje się ogólnie .radykalm 
zmiany w położeniu gospodarczem, 
mogącej dać możność do ułatwienia 
płatnikom  znoszenie ciężarów po- 
datkowych i świadczeniowych. Na 
zmianę taką jednakże narazie się 
nie zanosi. 
Przy omawianiu budżetu tego- 
rocznego. wysuwaliśmy jasno: ko- 


nieczność ograniczenia budżetu 
do rozmiarów zdolności płatni- 
czej obywateli, gdyż już _ ze- 


szłoroczny budżet zamknięto defi- 
cytem około 230 miljonów zlotych. 


Deficyt pokryto szezęśliwie poży-|. 


ožką narodową, która w istocie, rze- 
czy znowu pogłębiła położenie płate 
ników. 

"Tegoroczny budżet nawet teo- 
retycznie nie zrównoważono. W 
alu rzeczy deficyt tegoroczny 

dzie jeszcze większy, na co wska- 
o już dotychczasowe wpływy. 
Miljard dziewięćset sześćdziesiąt 
miljonów wydatków (bez różnych 
funduszów), to więcej, aniżeli te- 
go było w roku poprzednim, to ty- 
le, ile wyciśnięto ze społeczeństwa 
za najlepszych czasów. 


A jednak, coś się nie zgadzało 
- tem obliczeniu, coś było błędne- 
0 czego nie chciano widzieć i o 
czem nie chciano słyszeć. Do nie- 


PE Roda , 


PY! adw: in, Titulescu 
[uini oinin Fiy po dróży 


Na czwartek, I 10-go maja aktad r. 


kowa 


Jedyna słuszna podstawa zdro- 


wiadomiej, > była przy. całej 
arytmet udżetowej, stwarzają- 
cej wydaiki: bez pokrycia, doszła| dostosowanie budżetu do możliwo- 
druga: z wyczerpanego podatkowo ści płatniczych społeczeństwa. 
podciętego gospodarczo a zuboża-| Głosy te podnosiła — niestety 
łego majątkowo społeczeństwa niej nielicząca się w dzisiejszym ukła- 
da się nie więcej wycisnąć ponad dzie sił — opozycja. Maszyna sa- 
to, co już wyciśnięto, że z dniem|nacyjna przeszła nad tem wszyst- 
każdym wpływów tych będzie €o-| kiem do porządku dziennego niby 
raz mniej i to w coraz szybszem, olbrzymi wał parowy, nie zważa- 
tempie, i że o pokryciu tak olbrzy-| jąc na to, że wał ten nie rusza „się 
miego budżetu mowy być nie mo-|po bitej drodze, a po polach, nisz- 
a-| że. {ezac dobytek. 


i gospodarczych Małej Tntenty, 
min. Titulescu oświadczył, że pod 
koniec bieżącego  miesiąca*"mają 
przybyć do Bukaresztu minister 


a ostatniem posiedzeniu rady 
IE z 


ryża, oraz omówił ogólne położe- 
nie, polityczne w Europie. spraw zagranicznycs. Polski, Beck 

Pod koniec exposé, po porusze- i tureck: minister spraw zagraticz. 
nia ktnolnyoh spraw RETE nych, Tewfik Ruszdi „Bej. A 


POŚWIECENIE 1 NOWEGO LOTNISK A w OKĘCIU POD 7 ARS 


Jak te już szczegółowo pisali śmy w naszem piśmie, śibyżo: się w ubiegłą nie- 
dzielę poświęcenie nowego lotniska w Okęciu, w którem brał udzia! P. Pre- 
zydent Rzplitej Ign. Mościcki. Na rycinie Pan Prezydent udający się ra 


śwoje miejsce, skąd obserwował popisy lotnicze. Nowe lotnisko urządzone 
jest YOPE wszelkich wymagań techniki i uchodzi za iret w Stowe, 


Całe iino w yłowieniach 


W Włodzimierczu pow. Sarny 
wybuchł ogromny pożar, którego 
szczególy przedstawiają się nastę- 
pująco: agencji pocztowo - telegraficznej. 

Dnia 5 bm. o godz. 14.50 zapali-| Dzięki wysiłkom straży, budynki 
ła się w jednym z domów belka,jte udało się ocalić, natomiast sąd 
od której w krótkim czasie zapło-|grodzki, gmina wyznaniowa ży- 
nął cały budynek. Wskutek silne-|dowska, bożnica, 7-klasowa szkoła, 


ograniczyły się tylko do ratowania 
najważniejszych objektów jak po- 
sterunku P. P., urzędu gminnego, 


go wiatru pożar przerzucił się na|spłonęły — ogółem spaliło się prze- 
| sąsiednie zabudowania, obejmując|szło 200 domów. | ; 
całe „miasteczko. Z okolicznych| Straty wynoszą około:1 miljona 


miejscowości przybyły 4 straże po-|złotych. Zgórą 2 tysiące osób po- 
żarne, które nie mogły jednak za: |zostało bez dachu nad głową. Pożar 
pobiedz rozszerzeniu się ognia i RERRZ9DO dopiero dnia 6-go b. m. 


- Nakład dragi po konfiskacie 


£ 
u | udzielił wywiadu dziennika- 


Dziś odzywają się coraz liczniej - sec 3 


s >. 


głosy przerażenia... co dalej. Od- 
zywają się lękliwie głosy, jak za: 
wrócić z zagrząźniętej sytuacji. 
Ludziom zwa otwierają się o- 


wej gospodarki państwowej  jest|CZY. 


ATANT = U: powyższe narazit 
jako objawy już powszechne, ale 
spokojne, lecz coraz natarczywiej 
się narzucające. Opozycję skazano 
na bezezynne przyglądanie się, 
Możemy więc jedynie patrzeć i cze- 
kać. Więc czekamy! 4 


| Nemo. 


K 


YZ CESSES EEEE a 


Min Beck wybiera sie do Rumunii 


Zacięte walki w Arabji 


Między dwoma najpotężniejszy- 
mi władcami szczepów arabskich, 
a mianowicie między królem Ibn 
Saud'em z Nadżadu i Hedżasu 
i królem Iman z Jemanu (cała po- 
ludniówa, najbogatsza i najżyz- 
niejsza część Arabji) e n EA 
wojna. 

owodem wojny między tymi 
dwoma władcami arabskimi jes’ 
chęć zjednoczenia całej Arabji w 


= | ręku jednego króla Ibn Sauda, do: 


„|tychczasowego władcy najbitniej- 
szego plemienia Wahabitów. 


Kolonizacja wewnętrzna 
w Niemczech 


Rząd niemiecki mianował spe- 
cjalnego komisarza do spraw kolo- 
wewnętrznej. Komisarz 


rzom niemieckim, oświadczając, że 
program prac  kolonizacyjnych 
przewiduje budowę osiedli miej- 
skich, w których znajdzie pomiesz- 
czenie po 10.000 mieszkańców ze 
sfer robotniczych wielkich miast. 
Komisarz przewiduje, że w okresie 
jednego pokolenia ludzkiego wy- 
budowane 
osiedli. 


zostanie tysiąc takich 


Zasądzenie fałszerzy 
znaczków 


Przed niedawnym czasem. poda- 
waliśmy, że w Anglji przychwyeo- 
no trzech obywateli polskich naro- 
dowości żydowskiej, którzy falszo- 
wali w Polsce angielskie papiery 
wartościowe, przewozili je do An- 
glji i tam puszczali w obieg. 

W ubiegły piątek w jednym 
z sądów w Londynie zapadł. w yrok 
w tej sprawie. 

Wyrokiem tym oskarżeni Po- 
pielee i Turek skazani zostali ka- 
żdy na dwa lata zwykłego więzie- 
nia, oskarżony zaś Najmark skaza- 
ny został na 4 lata ciężkiego wię- 
zienia karnego. 

Po odbyciu kary wszyscy trzej 
mają ulec niezwłocznej deportacj: 
do Polski. Oskarżeni zamierzają 
apelować. 


Wa 
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* Sami o sobie 


Zydowski dziennik przyznaje, że do żydów wszędzie istnieje niechęć 


Żydowski dziennik „Hajnt* w 


Jest to rzadka w. życiu żydow- 


numerze z dnia 20 TV. br. zajmuje skiem chwilą szczerości, kiedy sa- 
się sprawą niechęci do żydów w|mi żydzi zdają sobie sprawę z te- 


krajach masowego ich skupienia w 
Europie. Zaczyna od Niemiec: 

s— Nie należy zaprzeczać, nas, Ży- 
tów wschodnich, nie lubią. - Jeszcze 
zanim przyszedł do władzy Hitler, już 
istniało pojęcie „Żyd wschodni“. Trak- 
tują nas jako odrębną rasę“. 

Szwajcarja, kraj wolności, sto- 
suje wobec żydów wschodnich za- 
sady wyjątkowe. Aby uzyskać o- 
bywatelstwo, wystarczy zamiesz- 
kiwać przez lat 10, natomiast 

„— polski Żyd musi mieszkać 15 
lat.. To nie tylko zwyczaj, taka jest 
ustawa, potwierdzona przez rząd wol- 
nej republiki szwajcarskiej". 

Rosja Sowiecka, kierowana 
przez żydów, również nie lubi ży- 
łów z Polski: ) | 

„— Nikt nie będzie podejrzewał Ro- 
sji o wrogość do Żydów, ale w sto- 
sunku do Żydów polskich istnieje. na- 
dal zakaz — „oprócz Żydów". Mały 
przykład: polscy dziennikarze jeżdżą 
swobodnie grupami i w pojedynkę do 
Rosji Sow. Grupa żargonowych dzien- 
nikarzy z Polski zwróciła się 0 wy- 
cieczkę do Rosji Sowieckiej, nadeszła 
odmowa. Niepożądani. Bez żadnych 
motywów“. 

W Stanach Zjednoczonych rów- 
nież niechętnie odnoszą się do ży- 
dów wschodnich: 

„— Ameryka, bez wątpienia, jest 
wolną republiką. A jednak w stosun- 
ku do Żydów wschodnich istniał stan 
wyjątkowy — znów należy dodać, że 
jeszcze przed zjawieniem się. Hitlera: 
kwota imigracyjna została ujęta tak, 
aby dotknąć Żydów wschodnich. Pół- 
nocna imigracja zostala nory vite jo- 
wana“. i 


Żydzi z krajów dobiega zalud- 
nienia żydowskiego uważają siebie 
za kategorję szlachetniejszą: 


„Mało tego: sami Żydzi czynią Tóż- 
tice miedzy Żydami i wschodnimi Ży- 
dam. Nawet szlachętni, w istocie szla- 
chetni Żydzi francuscy przy podziale 
zapomóg zbiegom z Niemiec inaczej 
traktowali Żydów niemieckich i Ży- 
łów wschodnch*. 


+ Nawet w kraju, który winien 
służyć „wzorem* dla gojów, t. j. 
w Palestynie, pogardzają żydami 
ż Polski: 

„= Ponadto jesteśmy wszak wśród 
swoieli, możemy rozmawiać szczerze: 
nawet w Erec Izrael do niedawna 
istniał niezbyt dobry stosunek do Ży- 
da polskiego. Odnoszono się z lekce- 
ważeniem do jego „sznipiszowskiego* 


przemysłu. (Sznipiszki pod Wilnem, 
przyp.)*. 
Żydzi nie powinni ukrywać 


przed sobą tego faktu pogardy ze 
strony otoczenia: 


„— Morze przesądów, nienawiści, 
lekceważenia kłębi się dokola polskie- 
zo Żyda. Wolne państwa tego się nie 
wstydzą, a Żydzi sami pogodzili się z 
tym staneam rzeczy, z myślą, że jeste- 
śmy inni. Nie należy powodować się 
polityką strusia. Nie należy przeczyć: 
nas Żydów polskich, nie lubią“... 

Autor, usiłując doszukać się 
źródeł tej pogardy, przyżnaje, że 
żydzi polscy nie bez winy: 


w= My, Żydzi polscy, również nie 
jesteśmy bez winy.. Polskiemu Żydo- 
wi brak często taktu. Qdy się obser- 
wuje Żyda polskiego zagranicą, czę- 
stokroć pała nam oblicze ze wstydu. 
Żyd polski w dużej mierze jest niebie- 
skim ptakiem“. 


go, dlaczego są wszędzie „niepożą- 
dani*, a tam, gdzie ich znają bliżej 
z pogardzani i nienawidzeni. 
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wypadku byi | następujący: 


'—a ERÓL SJAMSKI W EUROPIE 


Donalda w Londynie, 


de 


Wielkie roboty alko DE Frani 


Mex, Marquet odbył dłuższą Kon- 
ferencję, poświęconą stronie finan- 


Minister pracy Marquet opra- 
cowuje obecnie wielki plan sześcio- 
letni dla wykonania zakrojonych 
na wielką skalę robót publicznych. 
Plan ten, którego realizacja po- 
chłonie 9 miłjardów franków (po- 
nad 3 miljardy złotych), da zatrud- 
nienie. przeszlo 100.000 bezrobot- 
nym. 

Jeżeli zważyć, że oficjalna li 
czba bezrobotnych : we Francji o- 
becnie wynosi 385.000, zatrudnie- 
nie nieomal jednej trzeciej części 
tych bezrobotnych spowoduje zna- 
czne polepszenie na rynku pracy. 


sowej swego planu z ministrem 
spraw wewnętrznych, robót publi- 
cznych, oraz finansów. 
pracy przewiduje 
kwot pieniężnych, które dotych- 
czas bezprocentowo leżą w kasach 
ubezpieczenia społecznego. Sumy 
te będą oddane do dyspozycji gmin 
dla wykonania pożytecznych i fi- 
nansowo opłacających się robót 
publicznych. Rok rocznie ma być 
zmobilizowana kwota półtora mil- 
jarda franków. 


„Jakie opłaty pobierać moga 
Komornicy 


Dla. zapobieżenia błędnego  tłó- 
maczenia przepisów przez ko- 
morników przy. pobieraniu opłat 
za czynności egzekucyjne, wydał 
minister sprawiedliwości zarzą- 
dzenie, określające wysokość po- 
szczególnych opłat. Komornikom 
nie wólno pobierać wielokrotnej 
opłaty za egzekucję, dokonywaną 
na kilku miejscach na rzecz jedne- 
go wierzyciela. Wolne od opłaty 
jest również sprawdzanie rucho- 
mości przed licytacją, jeżeli wie- 


minie zawiadomiony o tych czyn- 
nościach. 

Za uporinienia, doręczone 050- 
biście, pobieraną może być opłata 
tylko w wysokości 80 gr., zaś za 
upomnienia, przesyłane przez woź- 
nych, bądz pocztą tylko 40 gr. Nie 
podlegają opłacie doręczenia, po- 
łączone. z  innemi czynnościami 
egzekucyjnemi, np. ze zajęciem ru- 
chomości. Zwrócić należy uwagę, 
że strony winny żądać od komar. 
ników kwitów przy uregulowaniu 


rzyciel nie został w należytym ter: opłat. 


Potworne zamordowanie policjanta 


Strzał z zasadzki 


Zbrodniarz dobił ciężko 


rannego i obrabował go 


W pobliżu miejscowości Kotrze 
w pów. prużańskim woj. poleskie- 
go dokonano bestjalskiego mordu 
na osobie komendanta posterunku 
policyjnego z Kotsza starszego po- 
sterunkowego .Karasia. Przebieg 


SV. dniu. 2 bm. A y się 


rowerem do urzędu pocztowego w 
Suchopolu, celem otrzymania po- 
borów dla siebie i swych podwład- 
nych. Gdy w drodze powrotnej 
Karaś przejeżdżał przez zagajnik, 
ukryty w krzakach zbrodniarz wy- 
strzelił z karabinu, raniąc: Kara- 
sia bardzo ciężko w nogę. Leżąc 


| 
km 


Król Prajadhpok (na prawo) i królowa Rambai Barni w towarzystwie Mac: 
dokąd podczas swej obecnej poe zawitali. 


Minister 
uruchomienie 


Nr. 54. 


na ziemi ranny dobył rewolweru, 
nie mógł już jednak strzelać. 

W tej chwili przez las przejeż- 
dżała wozem żona pewnego wieś- 
niaka z pobliskiej wsi. Ponieważ 
koń przestraszył się leżącego, na 
drodze roweru, wieśniaczka mimo 
błagalnych nawoływań rannego nie 
mogła się zatrzymać dla okazania 
mu pomocy, zawiadomiła nato- 
miast niezwłocznie o wypadku soł- 
tysa swojej wsi. 

Wi międzyczasie zbrodniarz dru- 


gim strzałem z karabinu położył 


Karasia trupem na miejscu, po- 
czem zrabował gotówkę w sumie 
695 złotych, zabrał broń, torbę ze 
wszystkiemi papierami i doku- 
mentami oraz rower i zbiegł, 

(W pół godziny później przybył 
na miejsce wypadku pray paakowo 
miejscowy nauczyciel i zaalarmo- 
wał najbliższy posterunek policji. 
Wszczęto natychmiast energiczne 
dochodzenia. Na miejsce przybył 
|starosta powiatowy z policją. Te- 
goż dnia wieczorem znane było na- 
zwisko sprawcy napadu, które je- 
dnak ze względu na trwający je- 
szcze pościg trzymane jest w ta- 
jemnicy. Przed kilkunastu dniami 
w podobny sposób został zamor- 
dowany dróżnik Stefan Poruszko. 
Wi związku z obu temi zbrodnia- 
mi organa policyjne zarówno wo- 
jewódzkie, jak i 1 odłogykky prowa 
dzą energiczną akcję. 


Ubezpieczenia społe- 
czne pochłoną w roku 
bież. 400 mili. złotych 


iWedług kady nij obliczeń, do- 
konanych Izbie Ubezpieczeń 
Społeczagch, y składki ubezpiecze- 
niowe, ściągane na podstawie usta- 
wy scaleniowej, wyniosą około 320 
milj. złotych. W kwocie tej część 
przypadająca na pracodawców, wy- 
nosi około 178 miljonów. 

(Ponadto składki na Fundusz 
Bezrobocia oraz składki na obsza» 
rze województw zachodnich ścią- 
gane na podstawie niemieckich 
przepisów ubezpieczeniowych, wy- 
niosą około 74 milj. złotych. 

Obciążenie więc społeczeństwa 
z tytułu ubezpieczeń społecznych 
wyniesie w tym roku- ponad 400 
milj. złotych. . 


Sami ubezpieczeni, świadczeńia 


wzamian za tę olbrzymią sumę 
wpłat, ciągnąć będą niewielkie, na- 
tomiast dobrze się będzie powodzić 
panom komisarzom, dyrektorom 
i całemu zbiurokratyzowanemu 
aparatowi ubezpieczalń 


Seria tajemniczych 
zgonów w związku 
z aferą Stawiskiego 


Wielka afera Stawiskiego, po- 
mimo największych _ wysiłków 
władz, prowadzących dochodzenia, 
stale i stale napotyka na poważne 
trudności, stawiane przez mafję 
masońską, która nie cofa się nawet 
przed zbrodniami, byle tylko nie 
zezwolić na całkowite wyjaśnienie 
sprawy. Poprostu mafja ta mor- 
duje ludzi, którzyby mogli coś po- 
wiedzieć o łotrostwach Stawiskie- 
go, czy też osób zamieszanych do 
tej głośnej afery. 

W ostatnich czasach zanotowa- 
no we Francji szereg tajemniczych 
zgonów rozmaitych osób, których 
nazwiska w ten czy w inny sposób 
łączone są z aferą Stawiskiego. 

Prokuratorja wytęża wszystkie 
swe siły, by wyjaśnić powody, „ych 
tajemniczych zgonów. 


, 
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„GAZETA GRUDZIADZKAM 


wnikowi umowy o pracę, chociaż po- 
wód miał już powołamie na ćwiczenia 
wojskowe a pracownik, gdy nie mógł 


tej jednak, jako później wydanej, nie 
można stosować do wypadków wćześ- 
niejszych, a konieczność jej wydania.i 
wprowadzenia zmian o dotychczas 9bo- 
wiązujących przepisach dowodzi: wła- 
śnie, że przepisy te dotąd: takiego po* 
stanowienia nie zawierały, $ 
Pracodawca był zatem dawniej u- 
prawniony do wypowiedzenia praco- 


stwierdzić, że wypowiedzenie to nastą- | AN 
pilo z przyczyn powołania go, do tych 
ćwiczeń, wówczas sprawę sądową o ode |, 
szkodowanie przegrywa. Tak też.rzecz 
wyjaśnił Sąd Najwyższy w wyroku Z 
dnia 10. 10. 1933, C. II. 1704/33. 


ustawy o powszechnym 
wojskowym nie można wysunąć za- 
kazu wypowiedzenia umowy o pracę 
już od chwili powołania pracownika 
na ćwiczenia wojskowe — ustąwa ta 
zabrania bowiem wypowiedzenia umo- m0 
wy o pracę w czasie odbywania ćwiczeń | PEMGMASCZUOEENONOONWOT TE ENR 
wojskowych zpowodu powołania do ich 
odbycia, a to ostatnie określenie nie 
jest równoznaczne z zakazem wypowie- 
dzenia umowy, od chwili powołania. 

` Stan prawny ulega atoli zmianie 
£ chwilą wejścia w moc obowiązującą 
ustawy z 17. 3. 1988 o zmianie ustawy o 
powszechnym obowiązku wojskowym, 
bo ta w art, 1 pkt. 39, nadając zupełnie 
odmienne brzmienie artykułowi 66, 
wprowadza też ogólny zakaz wypowia: 
dania umów o pracę zpowodu powola- 
nia do ćwiczeń wojskowych, jakoteż w 
czasie pómiędzy chwilą powołania, a 
ćhwilą odbycia tych ćwiczeń, Ustawy 


"Sprostowanie - 
opuszczenia w att. „*óki Polska 
będzie znosiła wybryki: gdań- 

skiego Harta“ - 


-~ Wnr. 52 naszej gazety z datą na so 
botę 5-g0 maja br. przez, przeoczenie 
opuszczony został caly ustęp. z aqtyku- 
łu umieszczonego na 1-ej stronie p. tyt, 
RR ik ; |»Póki Polska będzie znosiła wybryki 
;kiego. za -pośrednictwem Haillota 50.000 | gdańskiego ziośliwego karla, megalo- 
franków. oy (5 *|mana?% Ustęp ten, który winien zna- 
Zeznanie b. ministra wywołało. ol-|leźć się przed ustępem ziczyńającym 
brzymie. wrażenie na obecnych, „Re-|się słowami: „Obecny stan tzeczy ża- 
nauld nie zdołał przekonać komisji, że dną miarą“ z drugiego lamu, przyta- 
było to normalne honorarjum adwo-|czamy poniżej: oko że BODY 
go.| kackie wzamian za interwencję. Wobec wypadku w Oliwie na- 
Było to w r. 1926, gdy Stawiski ukry-j Po zapoznaniu się z temi zeznania- leży też *urzędników kolejowych, 
wał się przed policją. Renauldowi u-| mi minister sprawiedliwości _ Cheron urzędujących na polskiej kolei na 
dało się w tej sprawie interwenjować | postanowił przekazać zeznania. Renavl- obszarze. Wolnego Miasta — prze- 
u urzędującego prokuratora, Za tę in da władzom prokuratorskim oraz Prze:| dewszystkiem zaopatrzyć . w: broń 
terwencję Renauld podjął od Stawis-| wodniczącemu izby adwokackiej. `. palną, by w razie: danym mogli 
("SCW obronić honor urzędnika Państwa 


B. minister łapówkarzem - 
Kwiatki z francuskiego bagna masośskie go 


Komisja parlamentarna dla zbada- 
nia afer Stawiskiego przesłuchała. m. 
i. b. ministra eprawiedliwości Renaul: 
da, który przyznał, że za pośrednię- 
twem dep. Haillota zgodził się podjąć 
obrony Stawiskiego i osiągnąć cofnie- 
cia nakazu aresztowania Stawiskiego, 


Tłum nie dozwolił do 
eKsmisyj mieszkan. SABA sii 


5 ; ; i zycie, | WA 
Lwowie do kilku poważnych de- Pozatem na każdej stacji kole: 


monstracyj przeciwko komorni- 
kom, a to przy dokonywania Drit 
nich eksmisyj mieszkaniowych. 
+- Gdy do mieszkania bezrobotne- 
go Karniola przy ul. Bernsteina 16 
przybył komornik, celem wyeksmi- 
towania z mieszkania, zebrał się 
wielki tłum, który wtargnął do ka- 
mienicy i pomimo przybycia pomo- 
cy pólicyjnej, nie zezwólii na usu- 
nięcie z mieszkania rzeczy Karnio- 
la. Wóz spedycyjny, który przy- 
był po rzeczy, tłum zebrany wycią- 
gnął na ul. Źródlaną i tam pozdej- 
mował wszystkie koła, uniemożli- 
wiając w ten sposób wywiezienie 
rzeczy. Na skutek tych ekscesów, 
gospodarz - zgodził się wstrzymać 
się z eksmisją. 
-+ Podobne demonstracje przeciw- 
ko'- komornikom przeprowadzają- 
~ cym -eksmisje odbyły się i na ul. 
łokietka, oraz przy ul. Pod Dę- 
bem. W obydwu miejscach zebra- 
ne tłumy nie dopuściły do usunię- 
eia lokatorów z mieszkań. 


jowej na terenie Wolnego: Miasta 
w gmachu, który jest przecież wła- 
snością Państwa polskiego, powin- 
no się zainstalować polski posteru- 
nek policyjny — dla: bezpieczeń- 
stwa. 1 polskich urzędników kolejo- 
'Fwych i publiczności polskiej wogó- 
fle. Albo też polski posterunek poli- 
„.|eyjny powinien istnieć w każdym 
pociągu, który przejeżdża "przez 
teren: „Wolnego 'Miasta*.. ; 


z dnia 5-go maja 1934 r. — Płacono złotych za 100 kg: 
Poznań "Kraków: © 


16,00—16,25 
12,25—12,50 


Warszawa 


17,50—18,50 
yto i 13,50—14,00 
Jęczmień _13,25—13,75 
Jęczmieńbrow. 15.50-16.09 - 
Owies 11,00—12,50 
Mąka pszen.65%, 26,00-—50.00 
Mąka żytnia 65°% 21,09-—22 00 
Otręby pszenne 10,75—12,00 
9,00-— 9,50 
46,00-—49,00' 46,50-—47,50- 
20,00-—22,00 16,50 17,50 
12,50—13,00 
18,50—19,00 19,50-—20,00 
- 8,25— 8,75 Í 


Bydgoszcz 


15,00—15,50 
12,50 —13,00 
18,50—14,00 
14,00-—14.50 
11,50—12,00 - 
* 21.00—22,50 
19,00—20,00-. 
"10,25—11,00 
10,00—10.50 
43,00— 48,00 
15.00—17,00 
14,50—15.50 
- 19,00--20,00 
- 8,75— 4,25 


Ed ez: -e wa 


17,75—18,00 
12,75%13,00 
_12,25—12,50 
12,50 13,00 
12,00—12,50 
29,50—30,50 
22,20—22,25. - 
10.25—10,50 
10,00—10,25 X. 
34,00—35,00 
22,00 


Pszenica 


10,25—11,50 
Otręby żytnie 10,50—11.00 
Rzepak 
Groch polny 
Kuchy rzepak. 
Kuchy Iniane 
Ziemniaki jad. 
Gryka 
Proso e A. . 
Słoma luźna 2,25 2,50 
Słoma prasowana „= —, 
Siano luźne 8.00 9,00 . 
Siano prasowane 350 4,50 


NIEZWYKŁY APETYT WIĘŹNIA. 


W więzieniu śledczem przy ul. Ko- 
pernika w Łodzi, przebywał więzień 
Stefan Staszak. Ostatnio Staszak po- 
czął skarżyć się na niedomaganie. 
Chcąc stwierdzić stan gorączkowy Sta- 
szaka, założono mu pod pachą iermo= 
metr. Staszak wyjął termometr z ped 
pachy i połknał go. ZANE 1Y 

Desperata przewieziono niezwlocze 
nie do szpitala i poddano ojeracjj ma. 
jącej na celu wydobycie tetmomętru: 


2,00— 2,50 
4,00— 4,50 


4,00-> 6,00 $ 
Ceny żyta zagranicą: 
cła) 9,27 
5,92 


Lerlin 84,60; Praga 23,75; Hamburg (żyto amerykańskie bez 
Wartość dolara: 


Notowania: giełdowe ziemiopłodów 


5.25. — Wartość gramu złota: 


EA = A NE ROA ET wo" AAAA W A A a: zz) 


B 


i dzącej ją aż do zmęczenia, miała kim dopiero pierwszy raz. Ojciec 


ÓKESŁAW ŚWIĄTEK. 


sSsalsey 


Powieść, (12 


To wszystko dla ludzi, jako skoru- 
pa, kryjąca w sobie tragedję staro- 
paneństwa i jakichś głębokich za- 


-. wodów czy nieszczęść, niby dawno 


przecierpianych, a przecież 


„tkwiących jeszzce korzeniami w dnie 
„ cichej. rzeczułki życia. Tego nie wi- 
„ dział w niej nikt, ani się nie domy- 
„6lał, -bo maskowala się doskonale. 
"Okazując ludziom dużo ufności i 
` wyrózumienia, zdobywała sobie ich 
.sympatję, i życzliwe ustosunkowa- 
„nie następowało bez trudu. Z racji 


"20% dworami, 


swego zajęcia bony dość dawno już 
praktykowańego, stykając się du- 
dworkami, a także 
bogatemi domami mieszczańskiemi, 


„ obserwowała bacznie dziesiątki i 
-setki typów ludzkich. Czyniąc to 
"świadomie i celowo, a w ukryciu 


przed ludźmi, poznała ich charak- 
tery i wszelkie cechy ogólne, zdo- 


` biące lub szpecące klasę bogatą. 
* Obejście towarzyskie mimo całej 


formalistyki salonowej, zresztą nu- 


tak miłe, że każdy wrażliwy osob- 
nik, chcące nie chcąc, musiał ją w 
krótkim czasie serdecznie polubić. 
Również przepadały: za nią dzieci, 
bowiem znając dobrze ich psychi- 
kę, znalazła zawsze tyle dobrej 
woli i umiejętności, że łatwo jej 
było pozyskiwać serduszka swych 
wychowańców. : 
W dwa tygodnie po przyjezdzie 
jej do Habery, 'Władzia chodziła 
za nią jak cięń, a Stachna coraz 
rzadziej odwiedzała swoje kundle 
i buldogi. Obie przebywały z nią 
całemi dniami w ogrodzie, w polu, 
w lesie, słuchając bajek i opowie- 
ści, których miała zasób niewyczer- 
pany. W jesieni, gdy Włada miała 
już lat dwanaście, a Stachna sześć, 
panna Elwira rozpoczęła z niemi 
systematyczne lekcje. Dziewczyn- 
ki były zdolne. 
W taki to sposób sprawa dzieci 


|gostańska zukosa spoglądała na 


tylko z tą różnicą, że w spojrzenia 


swoje rzucane żonie, coraz częściej 
i natarczywiej, wkładał jakby. mo- 
dlitewną cichą nadzieję. Pragnął 
on czegoś głęboko, czy tęsknił może 
za .czemś, sam tylko treść marzeń 
swoich znając. Rzadziej teraz do 
pracy wychodził, częściej i dłużej 
w. domu .przesiadywał, motywując 
to. niezręcznie brakiem. zajęcia. 
Lecz 'owe chwile bardzo się jakoś 
przedłużały i dziwnie, . bo. nawet 
w najpilniejszy czas pracy w polu. 
onis było, że czegoś oczeki- 
wał. 

I doczekał się. Bo: pewnego 
ranka gruchnęła po.dworze i fol- 
warku, a stąd na okolicę wieść, że 
przyszedł na świat. mały Salski. 
Zawrzało jak w kotle. Dziedzic 
tego dnia zjadł trzy śniadania, wy- 
pił sam butelkę koniaku, a potem 


została załatwiona. Ponadto nie|znów, ani tknął obiadu, nagradza- 
więcej się nie zmieniło i w spokoj-|jąc to sobie kolacją. Przebiegał 
nej pracy upłynął wszystkim pra-|z pokoju do pokoju. Wpadał tu 
wie niepostrzeżenie cały rok. 'W|lub tam, nic nigdzie nie załatwił 
ostatnich czasach zapowiadało sięji wyleciawszy jak kamień z procy, 


u Salskich na poważne wydarzenia 
rodzinne. Dzieci niczego oczywi- 


znówu wpadał . bombą. 


przytem przeraźliwie  melodje 


Gwizdał |. 


po kilkakroć chwytał którą z krę-. 
cących się córek, podnosił wysoko 
i wycałowawszy: dowoli, stawiał 
na ziemi, sam biegnąc prawie w. 
podskokach niewiadomo dokąd, * `“ 


„Kalska leżała: w pościeli, obsłu- 
giwania pieczołowicie przez poko- 
jówki, doglądana przez pielęgniar- 
kę i akuszerkę. W kuchni palio-. 
wał rwetes, pobrzękiwanię, postii- 
kiwanie, skrzyp drzwi często 
otwieranych i niby ostrożnie przy: 
mykanych. Służba miała ` miny“ 
strapione i zmęczone, mając więcej - 
pracy, niż było to według jej zda: 
nia warte. Noworodek, -czerwony 
jak rak, spowity w krajkę jak ży: 
dowin starożytny, czuł się widać ` 
na tym świecie doskonale, bo albo 
spał, albo też wrzeszezał z całych 
sił. Na odmianę, dla zajęcia czasu; 
którego dosyć miał na te ekspery- 
menty. Czasem zaglądały obie sio- 
strzyczki, dziwując się, że ten no: 
wy. „człowiek', dokoła którego cały ` 
świat haberski tańczył, jest taki. 
brzydki: | OUN ZW ZERA A 
Ay (Ciąg dalszy nistąnia 


ście się nie domyślały, Panna Dro-| wściekle wesołe. [Widziano go ta-k 
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JŁTĄDZKRA* 


Bez Sokolstwa nie yłoty może wojska polskiego | 


' Generał Haller do swoich byłych żołnierzy 


Oficjalny. organ Sokolstwa IPol-|ścioły ' okryte były żałobą, 


gdy 


skiego w Ameryce „Sokół“, wycho-| Polska śpiewała chorał 'Ujejskiego 
dzący.w Pittsburgu, zamieścił b.|„Z dymem pożarów“, które wtedy 


interesująty reportaż z uroczysto- 
ści, rea przez Polonję 
Amórykańską 'w Cleveland ku czci 
generala Hallera. 

'B. wódz „błękitnej armji“, jak 
pisze „Sokół*, przemówił porywa- 
jącemi słowy do licznie zebranych 
rodaków i nic dziwnego, że gdy 
generał opowiadał zgromadzonym 
o dalekiej Polsce, gdy wspomniał o 
bohaterskich ' walkach  Polonji 
amerykańskiej dla odzyskania wol- 
rośći —-'w wielu oczach zaperliły 
się łzy. I nikt tych łez nie ukrywał, 
nikt się tych łez nie wstydził. 

— Wojsko wezwało mnie 
mówił generał — więc jako żoł- 
nierz musiałem przybyć na wezwa- 


nie. „Ale, żołnierze, musimy sięjuomiezne i patrjotyczne. Jedną z 

skontrólować, policzyć. (Przecież tu| takich GRE RJ j batawjycznych 

nie. "WSZYSCY, jesteście. Wielu wa-j, TPES AEEA E E EA TARA DE S 
szych kolegów poległo. Od tego!: 


czasu, gdyście. stąd na wojnę po 
szli, odeszło od nas wielu wybit- 
nych mężów stanu, którzy poma- 
gali nam tworzyć Polskę, którzy 
Wam pomagali. Opłakaliśmy * ich, 
opłakaliśmy Woodrow [Wilsona a 
niedawno najg gorliwszą pracowni- 
czkę w naszej "Armii — żonę Wiel- 
kiego, Artysty i męża, Ignacego 
Paderewskiego. 

Uczcijmy tych poległych i 
zmarłych za świętą sprawę milcze- 
niem, przez powstanie. 


— A teraz żołnierze, odporna: 


cie mi na pytanie: 
— Byliście w Kanadzie? 
— „Bylismy!“ 

*— Byliście o 
Szampanji, w iWogezach, 
pach w Alzacji? 

— „Byliśmy!“ 

„as Tak, byliście. Wszędzie zo- 
stawialiście po kilku, kilkunastu, 
lub kilkudziesięciu kolegów. A po 
rozejmie wracacie do Polski, gdzie 
było wojska polskiego tylko trzy 
dywizje” legjonowe i udajecie się 
na 'Wolyń, potem idziecie pod 
Lwów. A pod Kijowem i Berezy- 
ną „byliście żołnierze? * 

— „Byliśmy! 

- "—JA przedtem jeszcze szliście 
na "Śląsk, zajmowaliście polskie 
Pomorze, pracowaliście na 'Warm- 
Ji -Mazirach. Wy odpowiadacie, 
żeście tam byli, a ja dodaję, żeście 
się bili. Niech wiedzą Wasi Roda- 
cy, _GOŚCIB w Polsce i dla Polski 
zrobili. A, 


ch Wreszcie, gdy już na Śląsku 
vspokoiło się, gdy Polska. zaślu- 
biona z. Bałtykiem, gdy jesteście 
pod: Kijowem i zdaje się, że może- 
cie wracać do domowych „pieleszy, 
gdy Wam się zdawało, żeście chlu- 
bnie spełnili przyjęty dobrowol- 
nie.na siebie obowiązek, gdy już 
wielu z Was bylo zdemobilizowa. 
nych i gotowych do odjazdu do 


w oko- 


Ameryki, by do domów. ze: starsze-|: 


mi rocznikami wracać, przychodzi 
najazd bolszewicki i wtedy to na 
mój apel — wracacie w szeregi. 

— Oto Rodacy, czyny waszych 
synów i braci, a moich błękitnych 
żołnierzy. Możecie być z nich dum- 
ni. Przez.. ich zespoliliście się z 
Polską i cześć wam za to! 

Lecz my, żołnierze, chcemy tu 

1adto zaświadczyć przed wami, że 
po póltorawiekowej blisko niewoli, 
gdy wolą Bożą powołana została 
do niepodległego bytu Polska, wam 
w wielkiej mierze zawdzięcza 


jako Wychodźtwu polskiemu, któ-| 


ko wledy, gdy w Polsce domy i ko- 


» 


St. Hilaire, w 


było największe, najliczniej opusz- 
czało ziemie: Ojców, ` 


dę... 

Nie tylko nie zginęliście, ale 
zwarliście się, zorganzowaliście, 
pozakładaliście organizacje, szko- 


ty, kościoły, pielęgnujecie polskie 
zwyczaje i obyczaje i Boga w Je 
zyku polskim chwalicie! 

Następnie gen. Haller podniósł| 
olbrzymie zasługi polskiego Sokól- 
stwa W Ameryce: 


= Był czas zdawało się, że już| 


Polska nie powstanie. Imie Polski 
było skreślone z mapy Europy. 
Wtedy Polacy zabrali się do pracy, 
zrzeszając się w organizacje eko- 


Rżeczydiitość 


jak nam się 
zdawało — na EPAITE na zagia- 


pa ZŁE RENEE ZE ONE DE E Vale ir EE N A D 


był Sokół, który za patrona. obrał |- 
sobie Naczelnika Narodu, Tadeu- 
sza Kościuszkę, a za hasło; „W 
zdrowem ciele — 
Organizacja. ta dążyła do wolności 
Polski, z początku jako tewarzy- 
stwo gimnastyczne, potem jako 
orgauizacja bojowa, która i tu, na 
grunt amerykański Się przeszeze- 
piła, tu się rozwijała, działała i 
pod kierownictwem waszego. dziel- 
nego prezesa, doktora. Teofila A, 
Starzyńskiegó dała kadry Armii 
Polskiej we Francji, dała jej naj- 
lepszych swych synów, dała wła- 
Śeiwą Armję Polską we Franeji. 
Bez Sokolstwa Polskiego mo- 
żeby nie było. Wojska Polskiego. 

Żyją wśród was i sądzę, że żyć 
będą długo ci żołnierze z Sokol- 
stwa, z was wyszli, jeśli nadal, tak 
jak tu, dbać będziecie o nich; 
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wsi i małop olsk. 


Z listów i pism nadesł. do Redakcji Lr 


W artykule p. Józefa Nykocza 
czytamy: 

+. > 
nie był w takim stanie, żeby nie 
miał co jeść. Choć Nowotarsz: 
czyzna to nie najuboższy powiat 
— to jednak gospodarz tu dziś 
żywi się z familją całą: 
jałową, bo. gdy nawet gdzieś ma- 
sla trochę się znajdzie, czy jajko, 
to wszystko idzie na zapałki, na- 
ftę lub... sacharynę. A tu pi- 
szą, że „cukier krzepi* i — że w 
Polsce jest nadmiar zbóż.. 
Ziemniaków już niema... i tej 
kapusty nawet brak... Z czego 
więc żyć? I na co czekać?* 


(Mało, że niema z czego żyć, ale 
p. Fr. Kuziel Z Sapa pisze, 
że. 


„na a wiosnę teraz, my; dróbni rol- 
nicy, nie mogliśmy obsiać ani 
obsadzić- ziemi, bo... nie było 
czem! -. Chłop każdy wkrótce Z0- 
stanie dziadem.. 
czas będzie Państwo?. 
Słusznym też jest. głoś P: Dusz- 
kiewicza, który zapytuje: „Kiedy 
Się: to skończy?“ 


„ Nastaly straszne czasy, 
czasy, jakich chłopi nie przeży- 
wali.: Kiedy się to skończy? ico 
robić? 'Oto te słowa tylko słyszy 
się ciagle na wsi. Zwycięstwo 
samo do nas nie przyjdzie. Trze- 
ba je zdobyć wysiłkiem, trudem, 
nieustanną pracą, ofiarami, ot- 
wartą głową, odwagą i rozumem! 
A Ty, Bracie-Chłopie, co zrobiłeś 
dotąd, aby przybliżyć zwycięst- 
wo chłopów?! . . Porachujcie się 
chłopi, czy jesteście już wszyscy 
w szeregach ludowych? Czy je- 
steście już przygotowani do zwy- 
cięstwa? Odpada.ją od nas nie- 
jedni — inni znów stoją na boku 

i nie ich, poza sobą i głupstwami 
nie obchodzi, ale na tych nie 
zwracać uwagi, lecz bez wahania 
organizować się i myśleć. o tem, 
że zwycięstwo należy tylko do 
wierzących ludzi w siebie... 

Podobnie pisze: p. Zięba o Ham, 
niających się proroctwach*: 

w. przepowiedniach i 
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jednostek ucisk i gwałt sprowa- 
dzi na ludzkość.. . Powodem te- 
go będą wieley panówie, którzy 


é 


chłop może jeszcze nigdy p 


kapustą |. 


> czem wów- 


lud. doprowadzą do E A dlu- 
, żej żyć nie będzie mógl.. 
Artykuł swój kończy p. z cy- 
tatom z Pisma świętego: 


swo Kto mieczem wojnie że od 
miecza ginie“. 


Czytając te różnė artykuły; 
nadchodzące od chłopów, dochodzi 
każdy do przekonania, że ruch lu- 
dowy jest naprawdę czemś nowem 
i idącem wprost do zwycięstwa. 
Nim bowiem kieruje idea — idea 
walki o godność chłopa, jako czło- 
wieka, idea walki o gospodarzenie 
chłopów świadomych Swych zadań 
społecznych. — Słusznie więc pi- 
sze „Chłop od Wisły w art. „Po 
skazaniu i emigracji p. Witosa“: 
„....zdawało się sanatorom w 
dąbrowskim powiecie, a i w całej 
Polsce, że Stronnictwo Ludowe 
znikńie z powierzchni, gdy. za- 
braknie dY Witosa. Sanatotzy bò- 
wiem rozumieją pò swojemu, że 
gdy braknie wodza — armja się 
rozleci. My jednakowoż na jed-| 
> nostkach nie budujemy, ale na 
idei —-o czem jeszcze w Wierz- 
chosławicach p. Witos powiedział: 
. wam pozostaje. idea, a jej 


ops 


zamknąć, ani jej zaszkodzić : nikt 
nie może!“ 


Ale czy tylko tak jest W “Malos 
polsce? Czy 'tu na ziemiach zacho- 
dnich jest Wpian A: 


ZAJŚCIA ANTYŻYDOWSKIE 

| w. WILNIE. : 
W dniu 1 maja w czasie pochodni 
socjalistycznego w Wilnie doszło do 
zajść antyżydowskich. Oto gdy dwa 
pochody żydowskie znajdowały sie u 
wylotu ulie Mickiewicza i-Placu Ka- 
tedralnego, publiczność. obrzuęiła ie 
kamieniami: wznosząc okrzyki: „Precz 
z żydami!“ Biorący udział w pocho- 
dzie żydzi i socjaliści uciekli. „Wzbn- 
rzony; lnd“ - rewolucyjny  ochroniła 
przed. Aalszeni napadami policja. Po- 
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; chód rozwiązano.. Wkrótee potem; skła- 
opro- 
roctwach św. Michaldy dziew. 
że „przyjdą czasy, gdy swawola 


dy i mieszkania żydowskie zostały 0b- 
rzącone kamieniami... W.-290: | prlepgoh 
żydowskich wybito szyby. W 'cząsie 
awantur kilkunastu żydów poturbowa- 
no. — Policja aresztowała około 50 
osób / 


t 


‘zdrowy duch<,| 


| wołali właśnie chłopi. 


{pulang również ogień trawi 


APTEKA MAZOWIECKA >: 


WA ŁAWA MA ZOWIĘCKA 182 s WA 


LASY w RUMUNJI PŁONĄ, 


W wielu. miejscowościach, Rumunj 
wskutek upałów. wybuchły pożary. Tu 
i owdzie chłopi sami podkałdają ogień, 
aby w ten: sposób stworzyć nowe past» 
wiska dla głodującego bydła. Władze. 
'w związku z tem rozpoczęły energicz- 
ne przeciwdziałanie i w. szeregu miej- 
scowościach aresztowano kilkunastu 
chłopów. 

W okręgu K rońsziadzkiyi plona na 

większych przestrzeniach w. czterech 
miejscowościach lasy. Pożary te wy: - 
50. aresztowano 
i Wszyscy przyznali się do podłożenia: 
ognia. 
-= W pobliżu miejscowości Targul Ji.. 
ju pali się łas na przestrzeni przeszło 
16 kilometrów. kwadratowych. W 7 ine» 
nych miejscowościach w okolicy Cam- 
drzewo 
stan, przyczem, jak stwierdzono, wcho- 
dzi tu w grę samozapalenie lub nieo- 
strożność pastuchów, 

Władze przewidując fatalne skutki 
upałów i suszy, wydały szereg zarzą” 
dzeń zapobiegawczych, M. in. min. rol. 
nietwa 'poleciło spisać istniejące obec- ` 
nie w krajowych spichlerzach wzglę* 
dnie magazynach zasoby zboża, mąki 
oraz posiadane -przez mniejszych i 
większych rolników zapasy wszelkiego 
rodzaju zbóż i innych artykułów, spo* 
„żywezych. . Prefektom polecono ` jak» 


| najoszczędniejsze gospodarowanie roze 
'porządzalnemi zapasami zboża į mąki. 
Równocześnie wydano zakaz palenia 


odpadków, z mąki, które dotąd z .powo= 
du nadmiaru niszczono. 

Lasy oddano do dyspozycji dla go 
spodarstw i bydła, które pozbawione 
jest zupełnie paszy. 


j wW PŁOMIENIACH ZGINĘŁO . 

5 TYSIĘCY KACZEK... . 

W. miejscowości Calwerten w- Sła- 
nach Zjednoczonych wybuchł pożar w 

farmie Polaka Michała ' Kościuszki, ` 

który wyłącznio tylko trudnił śię hodo-- 

wlą kaczek. W plomieniach NE A 
tysięcy : kaczek. 


A 


` DWIE: KOBIETY ZABIEGAJA 
`: © POSADĘ KATA. 


- Dotyćliczasowy państwowy kat we 
gierski został w drodze dyseyplinaruej M 
usunięty ze swego „stanowiska, 
też mnóstwo osób zaczyna starać się o 
tę wolną posadę, jakkolwiek nie ogio- 
szono żadnego konkursu, O stanowi- 
sko kata ząbiegają przedstawiciele. . ; 


najr ozmaitszych zawodów, między in. - 
także duża liczba ludzi o wyższych stu: E i 


djach i dyplomach. aj 
y Także j dwie kobiety zgłosiły s swo ~ 
ją kandydaturę na stanowisko kata, 
Jedna z nich jest żoną rzeźnika, druga 
byłą akrobatką cyrkowa. ` ŻA 
ERETON KARN DEO E TEETER, 


ROTO T EER 


Siła zwierząte 


Niema się czem przed zwierzętan 
chwalić w zakresie swej sily fizycznej. 
Koń dźwiga pięciokrotną wagę swego cia: 
la, pszczoła — 25zkrotną, niektóre mychy 
50:krotną, a karaluch kuchenny (inaczej 
szwab) może usunąć ze swe jdrobi kawał 
drzewa, ważący 150 razy więcej niż jego 
ciało. Czy człowiek potrafi posunąć z 
miejśca parokonny wóz z dwu tonnami 
węgla: Żgóry pewnie patrzy na człowieka 
konik polny, bo gdyby człowiek tak umiał 
skakać jak on, to robilby pół, kilometro» 
we „skoki. JĄ czy można porównać nasze 


drapacze chmur z 4metrowemi kopcami : 


niektórych mrówek? Nasz drapacz równa 
się 160 wzrostów człowieka, a drapacz 


mrówek około 1.600! 


więc _. 


a "Wtorek. S-go maja 1933 r. 


Czwartek: Wnieb. Pańskie Wsch. sł. 4.04. 
zach. 1.18. . Wsch. księż, 2,23: z. 16 09: 
Piątek: Bogufała. wsch. słońca 4,02. 
zach. 7,20. Wsch. księż. 2,38; z. 17, 27; | 


.Sohota : Pankracego. Wsch. sł. 4.00; 
zach. 7.21. Wsch. księż. 2.56: z. 18.45. 


Przy. 
wych, zgadze, braku apetytu, ob- 
str ukeji, ucisku w okolicach wątro- 


dolegliwościach żołądko- 


by, «złem samopoczuciu, szklanka 
naturalnej wody gorzkiej Franci- 
szka-Józefa działa szybko i ożyw- 


K 'czo na osłabione trawienie. 


+ 
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$: DZISIEJSZY NUMER „GAZE- 
YY“ wydajemy w objętości 6 stron. 
— ŻZarażem dołączamy „DODATEK. 
ŚWIĄTECZNY. 


Województwa centralne» 
awe W Z EZ EW ZAZNA REA, 


TRAGICZNY ZGON MOTOCYKLISTY 


Na torze motocyklowo-kolarskim Ww 
Warszawie na Dynasach zdarzył się 
śmiertęlny wypadek, któremu uległ 
znany „motocyklista krakowski Wrorń- 
ski. 

Zawodnik ten miał wziąć udział w 
niedzielnych zawodach motocyklowych 
o mistrzostwo Warszawy. W czwartek 
trenował on na torze na Dynasach i 
jadąc z szybkością około 100 km. na go- 
dzinę, źle wziął ostry wiraż toru i 
spadł wraz z maszyną na górną bandę 
toru, ponosząc śmierć na miejscu. 


* 4 OSOBY POPARZONE 
PRZY RATOWANIU DZIECI. 
ob Z POŻARU. 


W: czasie ERP? burzy: aad 
powiatem płockim w dniu 2 maja przed 
wieczorem zdarzył się w majątku Ro- 
. gozinki tragiczny wypadek od uderze- 
nia piorunu. 

W czasie burzy mieszkańcy czwora= 
ków byli przy pracy. W jednym z 
czworaków pozstało tylko troje dzieci 
zamkniętych w. mieszkaniu. 

Piorun uderzył w komin .czwora- 
ków, wywołując pożar. Na widok po- 
żaru. „ludzie. porzucili pracę i z pola 
zbiegli. się na ratunek zamknietych w 
płonących czworakach dzieci. 

Gdy do palącego domu wbiegli lu- 
dzie by ratować pozostawione dzieci, 
zawalił się dach. Na szczęścię zdołano 
jeszcze wynieść dzieci i 4 ratowników, | ; 
których przewieziono do szpitala, Z 
pośród dzieci jedno tylko- okazało »ię 
kontuzjowane od pioruna, ale przywró- 


cono je do przytomności. 


66 TERORYSTÓW PRZED SADEM. 

Sąd grodzki w Sokółce na sesji wy» 
jazdowej w Szudziłowie rozpatrywał 
sprawę przeciwko bandzie terórystów, 
składającej się z 66 osób. Akt oskarże- 
nia zarzucał oskarżonym, iż 16 grudnia 
ub. r. wpadli do terpentyniarni pañ- 
stwowej w Łażnisku: koło Sokółki, 
gdzie steroryzowali uchylających się 
od strajku pracujących tam robotni- 
ków. «/Teroryści dotkliwie pobili kilku 
i połamalj narzędzia pracy. 

Sąd. po zbadaniu stu świadków, wy- 
dał wyrok skazujący sześciu oskarżo- 


* nych na kary po 3 miesiące aresztu. 


Pozostali oskarżeni zostali uwolnieni.|. 


ŚMIERĆ CHŁOPCA W KIERACIE. 


We wsi Janowice w. pow. wieluń- 
skim 6-letni syn Anieli Kempowej 
podczas młócenia zboża maszyną, spadł 
z dyszla na tryby kieratu, które 
zmiażdżyły mu głowę. Wstrząśnieta 
do głębi tragiczną śmiercią jedynaka, 
Kenipowa usiłowała popełnić sa:no- 
bójstwo i zanim zdołano zapobiec tes 


, mu, wskoczyła do głębokiej sadzawki. 


Dzieki natychmiastowej pomocy Kem- 


„GAZETA GRUDZIĄDZKA” 


e Wiadomości bieżące: 


pową wydobyto z wody. Zwłoki tras 
gicznie zmarłego chłopca zabezpiecze- 
no na miejscu do czasu przybycia Ko- 
misji sądowo-lekarskiej. 


Małopolska. 


| POŻAR LASU. 
Na zrębie lasów iwaniekich 
Rabki wykuchł pożar w lasach 


koło 
pań» 


stwowych. Pożar objął około 4 ha po- 


wierzchni lasu, gdzie znajdowało się 
800 m. sześc. drzewa miejskiego opało- 
wego, które padły częściowo pastwą 
pożaru. Szkoda wynosi około 10.609 zł. 


STRASZLIWY CZYN SZALEŃCA. 


Urząd śledczy w Stanisławowie o0- 
trzymał telefoniczną wiadomość o ©- 
kropnej tragedji, jaka rozegrała się w 
czwartek rano w Kołomyji. 

-Oto o godz. 7 rano 33-letni Jau Spól- 
nicki w. przystępie szału rzucił się ra 
swą kochankę 22-letnią Marje Torou- 
sow, zadając jej cios nożem rzeźniekim 
w, serce. Cios spowdował natychma- 
stową śmierć ofiary. Po dokonaniu tej 
potwornej zbrodni Spólniecki ten sam 


nóż wbił sobie w pierś, poczem usilo- i 


wał jeszcze powiesić się. 


tek rany zadanej nożem, 
Wypadek -rozegrał się'na oczach liez- 
nych świadków. 


DOKONALI ZABÓJ STWA 
I POSZLI NA ZABAWĘ. 
Przed sądem okręgowym w Tarno- 
wie toczyła się bardzo ciekawa rozpra- 
wa. Jako podsądni stanęli młodzi pa- 
robezaey ze Skrzyszowa ad Ropczyce: 
Wineenty Dąbrowski, Józef Dąbrow- 
ski, Tadeusz Dąbrowski i Roman Ryb- 
ski, eskarżeni o to, że 19 listopada 1953 


x. w Brzezówce tak silnie pobili na za- 


bawie Józefa Kłosa, że ten z powodu 
ran i krwotoku wewnętrznego zginął. 
Inicjatorem napaści był osk. Wincen- 
ty Dąbrowski, który od 2 lat, czując 
żywiołową nienawiść do Kłosa, dopadł 
go z kompanami na zabawie i bagne- 
tem oraz laskami spowodowali jego 
śmierć. Trupa zamordowanego wynie- 
siono na podwórze Pikuły, poczejn, co 
jest charakterystyczne dla zwyrodnial- 
ców, sprawcy zabójstwa wzięli udział 
w. zabawie, śpiewając krakowiaki. 

Po przeprowadzonej rozprawie Win- 


centy Dąbrowski skazany, został na 6 


lat, Józet Dąborwski na 2 lata, Tadeusz 
Dąbrowski na 1 rok, a Roman, Rybski 
na 6 miesięcy więzienia. 


-Godna odpowiedź wsi Brzezie pod Opatowóm 


We wsi Brzezie pod Opato- 
wem zmarł zastępca sołtysa Ś. p. 
St.  Teliga. ` Zwołana została 
Rada Gromadzka w celu dokona- 
nia nowego wyboru. Przewodni- 
czący tak był zajęty nowemi wy- 
borami, że zapomniał poświęcić 
choćby paru słów pamięci Zmar- 
łego. Uczynili. to. kulturalni ludów 
cy wsi Brzezie, którzy uczcili pa- 
mięć Zmarłego przez powstanie. . 

Gdy przyszło do wyboru . za- 
stępcy sołtysa —- 15 członków. Ra-. 
dy Gromadzkiej na 16-tu, a więcel: 
tylko bez jednego nauczyciela, 
złożyło następujące oświadczenie, 
podpisane przez wszystkich. 


„Ponieważ poprzedni wybór 


sołtysa został przeprowadzony 
wbrew woli prawie całości Rady 
Gromadzkiej, bo przeciw. 15-tu 
członkom 'na 16-tu, a więc tylko 


rach do. Rady Gminnej niesłusznie 


została unieważniona lista, zgłoszo- 


na zgodnie z regulaminem wybor- 
czym, a radni żostali wybrani z li- 
sty narżuconej, nie mając pew- 
ności, czy i dziś to samo. nie. po- 
wtórzy się i czy nasza wola: nie 
zostanie pominięta — ` wobec po- 
wyższego Rada Gromadzka 'zrzeka 
się wysuwania własnego kandyda- 
ta na ah EW 


SENT 


Jak żyje powiat Kolbaszowski 


Przed ' wojną europejską, powiat. 
kolbuszewski stał się pod względem 
politycznym twierdzą Stapiiszczyzny 
i takim częściowo pozostał aż do roku 
1928. 

Byl to jeden z tych powiatów, w 
którym różni kupezykowie i karjero- 
wicze z różnych partji, uprawiali hoz 
dowlę dusz chlcpskich, opartą na nie- 
ziszczalnych obietnicach. 

Pierwsze podwaliny 
ruch ludowy założył były poseł Jan 
Bielek, Józef Dec i Michał Małych, 
którzy w roku 1928 zorganizowali w 
powiecie 55 kół ludowych .Piast* i 42 
Koła Młodzieży Wiejskiej. 

Przewrót majowy zalamał częśció- 
wo ruch ludowy. Wielu ludzi poszło 
do sanacji, innych przeniesiono w dal- 
sze okolice, tak że zostałem w powie- 
cie sam. Posypały się na ludowców 
liczne kary, które słabszych złamały. 

Dopiero po połączeniu się stron- 
nictw w jedno Stronnictwo Ludowe 
i dzięki niestrudzonej pracy posła Sta- 
chnika oraz młodych działaczy — po- 


pod zdrowy 


na świtać, a męka, 


wiat nasz znów stanął na pierwszem 
miejscu pod względem .crganizacyj- 
nym w Małopolsce. Dzięki wielkiemu 
wynobieniu politycznemu zachowal 
spokój podczas wypadków w Ropczýc- 
kieni, Obecnie mamy w powiecie 58 
Kół ludowych. W ciągu roku 1933 cod- 
były się zebrania w 43 gminach, Mio- 
dzież skupia się w Kołach Młedzieży 
Wiejskiej. 

Cheąc poznać warunki, - w. jakich 
żyje ludność wiejska naszego powiatu, 
szkolne, 
błędnych 
.odzianych w poszarpane łach- 


wystarczy spojrzeć na dzieci 
o suchotniczych twarzach, 
oczach, 


jednym głosem i wybór został za- 
twierdzony, pożatem przy wybo- 


|many. 


Zamiast ulg, czy pomocy — sypią 
się niezliczone podatki i egzekucje. 
Jednakże mimo tej biedy nigdy nie 
pójdziemy z sanacją na żadne kompro- 
misy. — Przetrwaliśy tyle, przetrwa- 
my więcej, Jutrzenka swobody zaczy- 
nędza i ból nasz 
zrodżą trwałą Polskę Ludową. 


Michał Małych. - 
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|kol, Chobótki. 


Str. 5. 


Spólnickijikresy Wschodnie, 
źmarł w kilka chwil-po zamachu wsku-|- SARA 


KATASTROFA LOTNICZA. 


Z lotniska wojskowego wyata. 
li do lotu ćwiczebnego kapral pilot Bi- 
Ious i sierżant mechanik Groblewski. 
Gdy samolot wzniósł się na kilkadzie: 
siat metrów, nagle stracił równowagć 
i runął na ziemię. Kapral Biłous zgi 
nał na miejscu, zaś sierżant Groblew: 
ski zmarł po kilku godzinach. SAR 
Pogrzeb ich odbył się w ubiegłą so 
botę. 
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OŚWIADCZENIE. `- 


Od jakiegoś czasu wrogowie ruchy 
ludowego chcące na terenie powiatu Tu: 
reckiego słabić organizację  Stronnic: 
twa ludowego, rozsiewają fałszywe 
wiadomości, jakobym ja, jako prezes 
Stronnictwa Ludowego na pow. Tu. 
recki, przeszedł do sanacji (BBWR.). 

Otóż oświadczam, że wszelkiego ro 
dzaju podobne wiadomości są wstrę- . 
tnem oszczerstwem, celowo rozsiewa- 
iem przez tych, którzy chcieliby zni: 
szeczyć ruch ludowy. 

Ze Stronnictwa Ludowego nig dy ne 
miałem zamiaru występować, gdyż: u- 
ważam, jako syn ludu, że wieś tylk« 


, | przez skupianie się przy swych Ew 


snych organizacjach politycznych, g 
spodarczych, czy oświatowo - Babi 
| wawczych może poprawić swą 
dolę materjalną i dojść do znaczenia. 
społeczno-politycznego we własnem 
państwie. - Ignacy Mularek 3 
Prezes Zarządu Pow. Str. Lud. 
w Turku, 
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Zjazdy i zgromadzenia 
Stronnictwa Ludowego 


Sandomierz. — 13 maja 6 godz. W 
rano we wsi Gniewoszowieą, gm. Ko- 
przywnica odbędzie się „statutowy 
Zjazd Powiatowy Str. Lud. z udziałem 
posła doktora Wrony oraz posłów: 
okręgowych. Prezydjum Zarządu Po- ' 
wiatowego prosi o obowiązkowe przy- 
bycie. Prezes Zarządu Pow. 

Wł. Dobroch, posel. 


Janów Lubelski. — 13 maja sdbę. 
dzie się póświęcenie sztandaru Koła $, 
L. w Dzierzkowicach, W uroczysto: 
ściach tych wezmą udział posłowie łu. 
dowi. 

Lublin. — 18 maja w lokalu Sekre- 
tarjatu Wojew. w Lublinie odbędzie 
się posiedzenie Zarządu Wojewódzkie 
go. 

Opatów. — W niedzielę dnia 13 mā- 
ja o godz. |, w poł. we wsi Teminy oko- 
lo Qżarowa odbędzie sie konferencja. 
w sprawie obchodu Święta Ludowego. 
Ludowey ze.-wszystkich gmin okolicz- 
nych, stawcie się licznie z legitymacia- 
mi. Przyjedzie pos. Babski. 

Stopnica. — 13 maja we Wioszezo- 
wicach odbędzie się Zjazd rejonowy 
Str. Lud. w domu p. Skrobisza Stefa- 
na, z udziałem pos. Arąszkiewicza. ` 

Krasnystaw, — 13 maja we wsi Tu- 
robin odbędzie się zebranie członkow- 
skie Str. Lud. z udziałem posłów: 
walk enia ej, Mochnieja i Kotarskie- 


S CC e 


Odpowiedzi Redaticii 
CETER AR E NA RA 
= K, Dutkiewicz, OET EE A Le- 
gjon Młodych jest sanacyjńą organi- 
zacją, skupiającą młodzież gimnazjzl- 
ną, z wyższych zakładów naukowych 
oraz nauczycielstwo szkól powszech- 
nych. Związek ten głosi hasła bolsze- 
wiekie. 
== W.Pan Mieczysław Palkow ski, 
i Abońamebt zapłacony 
do 1. 7. 34 r. A 


„rolnika. 


ubezpieczenie, 


+ Szkoła śpiewu kanarka 


Str. 6. 


Grad 


„„Zagrzmiałl niebem Pan i wyrzekł słowo 
! straszliwe, 
Grad leciał, a z gradem węgle padały żywe. 
Ruszył gromów i wypuścił ogniste strzały, 
A wnet okrył wszystkie pola martwemi 
ciały...* 
Kochanowski 
Psałterz Dawidów, XVIII, 


Wczesne burze na początku lutego oraz 
upalne dni w kwietniu, jakich nie noto: 
wano od lat 50sciu, przeplatane dniami 
chłodniejszęmi i opadami gradowemi, za: 
powiadają, że lato 1934 r. obfitować bę: 
dzie w opady gradowe, 

"Rolnik powinien zapobićc zawczasu 
skutkom nieopanowanego żywiołu, który 
sprowadzić może ruinę nieubezpieczonego 


Niema dotąd skuteczniejszego sposobu 
przeciw klęsce gradowej, jak ubezpiecze: 
nie. Naukowcy wprawdzie podejmują 
ostatnio jedną wyprawę po drugiej w przes 
stworza, jak profesor Piecard, jak uczeni 
rosyjscy i ostatnio nawet polscy, ale na 
praktyczne wyniki jeszcze nie pora. Gdy 
znajomość tego, co się dzieje w oddaleniu 
powyżej 12 km od skorupy ziemskiej, bę: 
dzie większa, może osięgnie z tego prak= 
tyczne korzyści rolnictwo. Może uda się 
wysiłkiem lat dziesiątek odwrócić prądy 
powietrzne. Wiadomo, że wytrzebienie la: 
sów we Włoszech i Hiszpanji zmieniło kli: 
mat tych krajów na gorsze. Zalesienie gór, 
obnażonych za czasów rzymskich przez 
rabunkową gospodarkę, uważają dzisiej: 
sze rządy owych państw za jedno z na: 
czelnych zadań narodowej polityki celem 
poprawy klimatu dla rolnictwa. Przyczy: 
na powstawania opadów gradowych nie 
jest znana. 

Dlatego rolnik na pomoc nauki przeciw 
tej klęsce liczyć nie może, lecz jedynie na 


Niskie ceny na zimiopłody i ogólny 
brak płynnćj gotówki nie mogą usprawies 
dliwić rolnika od wstrzymania się od ubez: 
pieczenia gradowego. Prędzej na taką 
opieszałość można sobie było pozwolić w 
okresie ogólnego dobrobytu, gdzie o kre: 
dyt było łatwo, a członkowie rodziny po: 
móc mogli poszkodowanemu, zajmując do» 
brze płatne posady, Dziś nawet przysło: 
wiwy „wujek z Ameryki“ wraca do sta: 
rego kraju na' łono rodziny, ale nie z gos 
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tówką. Dla tego hasło brzmi: „Ratuj się 
od ruiny przez ubezpieczenie ziemiopłodów 
od gradobicia". 

Doświadczony rolnik wic, że — choćby 
od wojen napoleńskich licząc — niejeden 
kryzys nawiedzał rolnictwo, Ten wygry* 
wał, kto się bronił do ostatka. Kto wie, 
ile twórczych sił, mających się kiedyś rozz 
winąć na różnych polach, ratuje dla na: 
rodu polskiego ten rolnik, który, podtrzy: 
mując na duchu siebie i sąsiadów, nakłas 
nia ich do obrony przed klęską żywiołów 


GAZETA GRUDZTADZKA* 


+ 

przez ubezpieczenie ziemiopłodów od gra: 
dobicia? À 

Rozpowszechnienie ubezpieczenia od 
gradobicia usunie podobne zgroźne moty: 
wy z pamięci ludzkiej, jak ze wzrostem 
szpitali i lekarzy specjalistów znikają z ulic 
miast polskich ludzie potwornie okoleczeni: 

To też rolnicy, zabezpieczajcie plony 


swe przed gradobiciem lecz tylko w zakła: | 


dzie czystopolskim, jakim jest Zakład 
Ubezpieczeń Wzajemnych w . Poznaniu, 
Plac Nowomiejski 8. Jest to zakład prawa 
publicznego, nie obliczony na zysk lecz 
istniejący dla dobra publicznego już od 
roku 1784 czyli od iat okrągło 150. 


Wpłaty na fundusz chłopski 


Wyszomirski, Warszawa 1 zł; Fili-| zinów pow. Wągrowiec 2 zł; Koło Str. 


piakowa Stefanja, Samoklęski 


pow. | Lud. w Zalesiu pow, Limanowa 1.01 zł; 


Lubartów 250 zł; Sieczek Grzegorz, | Zarząd Powiatowy Limanowa 6,10 zł. 


Wolnica p. Cłusk k. Lublina 3 zł; Zą- 
bek Marcin, Zagajów p. Solee Zdrój 
10 zł; Wiecha Józef, Adelin p. Chodel 
3 zł; Kieturko Konstanty, Czapuń P. 
Wołożyn 210 zł; Koło Str. Lud. w Wi- 
skieniny pow. Łowicz 7,45 zł; Koło Str. 
Lud, w Wojnarowej pow. Grybów 2.25 
zł; Koło Str. Lud. w Jonnie, gm. Gro- 
dzieć pow. Konin 1,25 zł; Koło Str. L, 
w. Szadku pow. Sieradz 3 zł; Koło Str. 
Lud. w Zielonce pow. Kolbuszowa 1 zł; 
Koło Str. Lud. w Bogdanowie gm. Kożź. 
minek pow. Kalisz 2,70 zł; Kotyła Jan, 
W. Zatyczyn p. Radecznica pow. Za- 
mość 3 zł; Prokopczyk Mikołaj, w. Kru- 
ple pow. Wołożyn 3,75 zł; Koło Str. DL. 
w Brzeźnie pow. Sieradz 5 zł; Koło Str, 
Lud. w Dębówce pow. Zamość 2 zł; Koe 
ło Str. Lud, w Bukowcu pow. Grybow 
5 zł; Matusik Franciszek, w. Tyczana 
pow. Siedlce 1 zł; Koło Str. Lud, w Li- 
pnicy Wielkiej pow. Grybów 3 zł; Łaź. 
ko Szymon, w. Krasna pow. Biała 
Podlaska 2,40 zł; Koło Str. Lud. Maj- 
dan Koziedolny pow. Lublin 250 zł; 
Bujak Franciszek, Piesiewicze pow. 
Wołożyn 1,60 zł; Sobczak Ignacy, Bro- 
dnica pow. Turek 5 zł; Zarząd Powiaż 
towy Limanowa 4,97 zł; Koło Str. Lud. 
Jasna Podłopień pow. Limanowa 1,63 
zł; Koło Str. Lud. Porąbka pow. Lima- 
nowa 1,59 zł; Koło Str. Lud. Gwoździec 
pow. Brzesko 5,55 zł; Zarząd Powiato- 
wy Limanowa 4 zł; Koło Str. Lud, Ra- 


Kto wygrał w loterję ? 
1-szy dzień. 
Pierwsze ciągnienie: 
15.000 zł nr.: 10031. 
10.600 zł nr.: 77845, 
5.000 zł nr.: 1923 
97980 1073811 148418. 
2.000 zł nr.: 3477 6568 
42641 49889 59997 79228 
121639 129575 137814 143447 
155755 158055 161276 168010. 
1.000 zł nr.: 3253 15135 
21777 26179 27405 28048 
41404 50902 51111 62068 63755 
70709 86156 89730 96850 98386 
104115 107059 107840 115779 118660 
120584 157565 157959 159552 160849 
167198, 


55938 80715 58255 
20847 
90454 


151415 


11640 
86645 
149025 


15288 
97122 
68815 
101884 
124050 
165850 


15880 
51022 


Drugie ciągnienia: 
15.000 zł nr.: 128347. 
10.000 zł nr.: 119217. 

5.000 zł nr.: 67356 100452 162551. 

2,000 złnr.: 12329 14253 19677 
0065 61213 69803 71108 85078 

112701 1269838 133473 140005 141105 
168369. 

1.000 z} nr.: 85738 
22686 25491 27112 
34895 35617 37427 
61574 62276 68762 


47992 
101786 
149797 


9585 12170 
28070 32458 
45100 47889 
66189 70228 


18507 


12628 


32966 Zapise się na członka 
50804] Obrony Powietrznej Państwa 


Nr. 54. 


75984 79047 84188 83598 87038 89468 
89721 99593 107792 108110 111711 116598 
119013 127336 128765 129455 132582 184848 
185508 149856 159395 162625. 
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Radjoprogram z Warszawy 


Czwartek, 10. 5: 9,06 audycja pe- 
ranna; 10,86 nabożeństwo z katedry św. 
Jana w Warszawie z kazaniem na te- 
mat: „Co wzwyż jest tego szukajcie”; 
12,15 poranek muzyczny z Filharmonii 
Warsz.; 14,00 pogadanka rolnicza; „No- 
wy sposób taniego ubezpieczenia ple- 
nów, od gradobicia”; 14,20 wiejskie tań. 
ce i ecenki (płyty); 15,00 pogadanka 
rolnicza; 15,20 koncert zespołu jazzo- 
wego; 16,00 program dla dzieci: a) o- 
brazek p. t. „Z wiosną”, b) piosenki, e) 
opowiadania p. t. „Przygoda majowe- 
go chrabąszcza*; 16,30 kwadrans słyn= 
nych artystów; 16,45 „Dwa prawa“ (kw. 
liter.); 17,00 „Pielęgnacja skóry na 
wiosnę*;-17,15 koncert solistów; 18,60 
słuchewisko p.t. „Atak lotniczo-gazo- 
wy“; '18,40 wesole piosenki i monologi 
(plyty); 19,30 feljeton p. t. „Oko w oka 
z ustawą*; 19,45 przegląd teatralny; 
19,50 Myśli wybrane; 19,52 uroczysta 
audycja z okazcji Święta Narodowego 
Królestwa Rumunji*; 20,45 dziennik 
wieczorny; 20,57 transmisja z teatru 


-pLa Scala“ w Medjolanie opery „Mefi- 


stofeles*; w przerwie I. feljeton muzy- 
czny, w II. feljeton: „Filozofja warto- 
ści życia w, „Fauście*, 

Piątek, 11. 5.: 7,00 audycja poran- 
na; 1205 muzyka popularną z płyt; 
15,20 recital śpiewaczy; 15,35 zespół sa- 
lcnowy; 16,20 Przegląd wydawnictw: 
16,35 arje i pieśni; 16,50 recital forte- 
pianowy; 17,80 odczyt p. t. „Wyspiań- 
ski“; 1750 „Akcja społeczna popiera- 
nia budowy szkół powszechnych“; 18,10 
muzyka lekka; 19,15 Nowiny leśne; 
19,25 feljeton aktualny; 19,47 dziennik 
wieczorny; 20,00 Myśli wybrane; 20.02 
pogadanka. muzyczna; 20,15 koncert 
symfoniczny z Filharmonji Warsz; 
21,00 „Na starą nutę* (feljeton liter.): 
22,40 muzyka. taneczna. 


Ligi 


Składka miesięczna 50 gr. 


Pożyteczne książki 


Biegański: 
Uprawa roślin lekarskich, Ce: 
na wraz z przesyłką 
Zielarz — podr, dla zbierają- 
eych zioła 
Borysewiczówna: 
Praktyczna hodowla drobiu, 
z ilustracjami 4 
Nehring: 
‘Kaktusy w mieszkaniu 
Pielęgnowanie kwiatów w mie: 
szkaniu 
Pielęgnowanie sadów, w lecie 


zł 5,80 
zł 4,25 


zł 3,25 
zł 1,75 
zł 1,75 


SŁ PROSZEK GS 
/ z „KOGUTKIEM $ 


AMIGRENO = ..NERVOSIN) JĄ 


E 


i STOSUJĘ SIĘ PRZY UPORCZYWYM 


A BOLU GŁOWY: | 


MIGRENIE: $ NEWRALCJI 
BÓLU: ZĘBÓW 


GRYPIE. PRZEZIEBIENIU 


'STAWOWYCH KOSTNYCH -7T.P 


PROSZKI TE:WYRABIAMY:W.POSTACI . 
nH TABLETEK 
| ZADAJCIE ORYGINALNYCH PROSZKÓW 
6 40KOGUTKIEM: 


WODO O WON ANYYWY 


OGŁASZAJCIE 
W GAZECIE 


| Piękny biust 


dzięki wa 7 paryskiego 
DEAL" (recepta 
r. Dubois). Ideal 


eliksiru ., 
prof. 


B daję pierwszorzędne zadzi- 
wiające wyniki przy zanie 
ku'choropliwym względnie 

ja nierozwinięciu biustu, na- 

N dającopadającym piersiom 

M w ciągu krótkiego czasu 


jędrność i elastyczność 18 

A letniej dziewicy. Ideal wy- 

próbowanany przez sław» 

nę lekarki, wyrażające się 

o niw z pełnem uznaniem. Cena zł. 2.50, po 

dwójny pakiet kurac. zł, 3.50 Wysyłka dys- 

kretna. Specjalna oferta: Kto prześle w cią” 

gu 3 dni wycinek ninieiszego ogłoszenia z za- 

mówieniem, otrzyma 25% rabatu na mały 
30% na duży pakiet. 

Jnija Dąbrowska, baboratorjum Chemiczne, 

Cieszyn, skrytka pocztowa 100; 1072, 


i zimie zł 1,75 i i ayaa: 
Sałata — Rzodkiewka — Rzod: AE GRUDZIĄDZKI EJ SOK C ZOS NKU 
„ kiew zł 1,75 D 69 a : | ORYGINALNY: WYROBU 
Uprawa warzyw na własny u- g o2ens Wo aone awm | | EEEE ATE MAZOWIECKIEJ 
żytek zł 1,75 2 = Sa: aby wwa wew S an aa Ar E e ACAR 
Eebkowski: i i Róż 
Ogródki kwiatowe zł 2,05 q ancowe Całkowite 
Makowski: s > Ai P ONEA A AW piekarskie. urządzenie lub PROSZKI 
Zwalczanie szkodników i cho. | Pieśni o Najśw. Pannie Marjijizwaceyim:| <GFĘOWAL SKI 
r ( |<. = w, w w www 
Henti Pęd OWOCOWYĆ * Cena wraz z przesyłką 45 groszy. STOSUJE SIĘ PRZY UPORCZYWYCH 
rec A Przesyłkę uskuteczniamy za poprzedniem nade- Unieważniam ; 
Hodowla i pielęgnowanie ka: słaniem należności. — Pieniądze wpłacić można BÓLACH 
w każdym Urzędzie Pocztowym bez jakichkolwiek zaginioną w pow. Jędrze- 
narka zł 1,75 | kosztów na konto nasze w P. K. O. Poznań 200420. | jowskim książeczkę woj. Ġ k N] WY 
Jankowski: | Zamówienia przesyłać należy: Loży MA . 1005 r. 
Przeszczepienie drzew owoc. zł175|Zakłady Graficzne i Wydawnicze „SERCE W Dea NK 
Müller- Borecki: FABRYKA CHENPFARNAC A AEAN 


zł 1,75 


=== Wiktora Kulerskiego === 


W Grudziądzu - Pomorze, 


MIERNIE 


Założycie! i wydawca Wiktor Kuletski. — Adres: „Gazeta Grudziądzka“ Tuszewo, pow. Grudziądz (Pomorze) Telefon nr. 811 i 812. Konto P. K. O. Poznań nr. 200.420. — 
» Redaktor odpowiedzialny: Lucjan Głódkowski, Grudziądz, ul. Bydgoska 19. — Diukiem „Zakł, Graficznych i Wydawniczych Wiktora Kulerskiego w Grudziądzu”. w Tuszewie. 
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